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(Profesor Mościcki wybrany Prezydentem
Prasa Warszawska o zrzeczeniu się prezydentury 

M arsz. P I Ł S U  D SKIEGO.
WARSZAWA (Radio). Cała prasa war­

szawska, sympatyzująca z kandydaturą marsz. 
Piłsudskiego, żywo omawia zrzeczenie się 
marszałka i podnosi, że głównym motywem 
zrzeczenia jest zbyt nikły zakres działania

prezydenta w ramach naszej konstytucji, szych sprawach. Zrzeczenie się przez marsz, 
gdyż on polega jedynie na reprezentacji. Piłsudskiego zaskoczyła całą prasę Wars. 
^rezydent, jak w innych państwach, powi- która jednak zgodnie twierdzi, że natychmias- 
nien mieć prawo uczestniczenia w rządach towe postawienie kand. prof. Mościckiego za- 
i samodzielnego decydowania w najważniej- kańcza kryzys i doprowadzido porozumienia.

Przypuszczalny wynik glosow ania.
WARSZAWA, (Radjo) 10.30. Wszystkie 

partje już skończyły obrady. Sala sejmowa 
powoli się zapełnia, loże reprezentacyjne, 
rządowe i prasowe już są zapełnione. 
Nastrój nader poważny, a nawet w porów­
naniu do dnia wczorajszego, spokojniejszy. 
Przypuszczalny wynik głosowania jest nastę­

pujący. Prof. Ignacy Mościcki otrzyma 66 
(Piast), 21 (N. P. R.), 10 (KI. Pracy), 33 
(Wyz.), 33 (St. chłopski), 47 (Zyd.), 22 (Niem.) 
razem 232. Woj. Bniński otrzyma około 206 
głosów. Pos. Marek, kandydat P. P. S. 
otrzyma głosy P. P. S. Mniejszości sło­
wiańskie oprócz kilku białorusinów którzy

będą głosować za prof. Mościckim, opuszczą 
salę lub oddadzą białe kartki, nie wysuwa­
jąc własnego kandydata.

Prawdopodobnie odbędą się dwa głoso­
wania, przy drugim głosy P. P. S. padną na 
prof. Mościckiego, który przejdzie na Prezy­
denta Rzeczypospolitej.

Przebieg Zgromadzenia Narodowego.
WARSZAWA (Radjo) 10.20 Punktualnie

0 godz. 10 6 Marszałek sejmu Rataj otwo­
rzył Zgromadzenie Narodowe, powołując do 
prezydjum, w myśl § 2 reguł. Zgr. Nar., z 
pośród członków Sejmu posłów Niedbalskie- 
go (P. S. L.), Haracza (Ch. D.), Lewdocha 
(Wyz.) i Pużaka (P. P. S.) oraz wyznaczo­
nych przez p. marsz. Senatu członków se­
natu sen. Griitzmachera (Z. L. N.), Ka­
niowskiego (P . S. L ), Koernera (Koło żyd.)
1 Glogera (Ch. N.) jak° sekretarze urzędu­
jący zasiedli, poseł Niedbalski i sen. Koer- 
ner. Następnie marszałek Rataj zgodnie z 
z § 33 reg. Zgr. Naród, wezwał, wobec nie- 
przyjęcia przez elekta marsz. Piłsudskiego

mandatu, do ponownego składania kandy­
datur.

Do stołu prezydjalnego podeszli poseł 
Niedziałkowski (P. P. S.), Kościałkowski 
(KI. Pracy) i Głąbiński (Zw. Lud. Nar.). 
Marszałek Rataj, po odczytaniu zgłoszeń 
zakomunikował, iż podano 3 kandydatury w 
porządku alfabetycznym: Dr. Adolfa Bnin- 
skiego, Dr. Zygmunta Marka i prof. Ignacego 
Mościckiego.

O godzinie 10.10 rozpoczęło się głoso­
wanie.

WARSZAWA, godz. 11 (Radio). Gło­
sowanie trwa. O godz. 10 min. 30 oddał

głos senator Limanowski. Poseł Marek, 
obecny na sali posiedzeń, wstrzymał się od 
głosowania. Na sali obecni są premjer Bar­
tel i ministrowie Młodzianowski i Zalewski.

WARSZAWA, 1 (Radjo). Godz. 11.15 
Pierwsze głosowanie zakończono o g. 10-ej 
min. 59. W głosowaniu nie wzięło udziału 
11 posłów i senatorów, m. in. nieusprawie- 
dliwił swej nieobecności poseł Witos.

Po zakończeniu głosowania Przewodni­
czący Zgromadzenia Narodowego wezwał 
skrutatorów do obliczenia głosów i w tym 
celu zarządził 20-minutową przerwę. Prze­
bieg Zgromadzenia zupełnie spokojny.

Wynik p ierw szego  głosow anie.
WARSZAWA, godz. 11.40 (Radio). Po szość stanowi 242 głosy. Otrzymali głosów: pisanej regulaminem absolutnej większości

•zerwie p o s i e d z e n i e  Zgromadzenia otworzył Bniński 211, Mościcki 215, Marek 56. Gło- głosów. Drugie głosowanie rozpoczęto. Od- 
carszałek Rataj o godz. 11 min. 30, stwier- sów nieważnych oddano 63. Wobec tego bywa się ono w tym samym porządku co 
zając na podstawie protokułu skrutatorów, marszałek zarządził nnnmimo itłncnu»ni« i n i«nu» .ijąc na podstawie protokułu skrutatorów, marszałek zarządził ponowne głosowanie, 

głosowało 545 posłów. Absolutna więk- gdyż żaden z kandydatów nie osiągnął prze-

Wynik drugiego glosow ania s
WARSZAWA, godz. 12.27 (Radio). O godz. 12 min. 15 zakończono drugie głosowanie Zgromadzenia Narodowego. Udział w 

głosowaniu wzięli wszyscy obecni na sali członkowie. Nie głosowało jedynie 4  członkow, z których trzej, a mianowicie: Kuryłowicz, 
Lubiński i ks. Wójcicki usprawiedliwili swą nieobecność, nieusprawiedliwił nieobecności poseł Wasuńczuk. Marszałek zarządził przerwę 
20-minutową, posiedzenie więc zostanie otwarte o godz- 12 min. 35.^ #

WARSZAWA, godz. 12.42 (Radio). Po przerwie posiedzenie Zgromadzenia wznowił marsz. Rataj o godz. 12 min 35. Głoso­
wało 5 4 5 ,  głosów nieważnych 63, absolutną większość stanowi 242 głosy. Otrzymali głosów kandydaci prof. Mościcki 281, Bniński ^*90, 
Marek I. Przewodniczący Zgromadzenia marsz. Rataj zakomunikował, iż wobec powyższego wyniku głosowania na urząd Prezydenta 
Rzeczypospolitej wybrany został profesor Ignacy  M o ś c ic k i .

Następnie przewodniczący polecił sekretarzowi posłowi Niedbalskiemu odczytanie protokułu dzisiejszego posiedzenia zgro­
madzenia Narodowego. Po odczytaniu protokułu marsz. Rataj oświadczył, że pragnąłby wrazie przyjęcia przez elekta wyboru zarzą­
dzić następne posiedzenie Zgromadzenia Narodowego dla odebrania przysięgi o godz. 6-ej dnia dzisiejszego. Marszałek Kataj prosił 
członków Zgromadzenia Narodowego o pozostanie w gmachu Sejmu celem otrzymania odpowiednich zawiadomień. Posiedzenie zam­
knięto o godz. 12-ej min. 41.

Prof. Mościcki przyjął godność Prezydenta Rzeczypospolitej.
WARSZAWA. Prof. Ignacy Mościcki prof. Mościckiego, wyznaczone na godz. 6-tą, że prof. Mościcki przed objęciem urzędu 

przyjął godność Prezydenta. Zgromadzenie zostało odroczone do piątku godz. 12 w po- Prezydenta Rzeczypospolitej chce załatwić 
Narodowe dla odebrania przysięgi od elekta łudnie. Zwłoka nastąpiła z tego powodu, swoje sprawy prywatne w Chorzowie.
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Od w to r k u ,  d n ia  I o z e r w o i  r .  b .  TYLKO 4  DNI! Z ak o A o z an ia  p r z e p ię k n e g o  d r a m i

B E S T J E  z  R A J S K I E J  W Y S P Y  w is aktach P. t.

W KRAJU DZIKICH TV5UR0W 
i T A J E M N I C A  P I 6 C Z A R V

Arcysensacyjny dramat podług nowelki JACKA LONDONA.

N a s tę p n y  p r o g r a m i  ukaże się słynny dramat z życia cara Mikołaja Ii-go, jego dworu i najbliższego otoczenia p. t.

W I M I E N I U  C A R A  czy« KTO JEST OJCEM?
W roli głównej słynna LYA DE PUTTI.

POCZĄTEK SEANSÓW: w dni powszednie o godz. 7, w soboty i święta o godz. 5-ej, ostatn i seans o godz. 9.30.

K

Z

P r o f e s o r  I. |V lościcl< i.
Ignacy Mościcki, urodzony, 1 grudnia 1567 r.

Kv Mierzanowie, z. Płockiej, syn Faustyna, pow­
stańca 1863 r., naczelnika p a rtji powstańczej w 
zietai płockiej, działającego poiif przybranym naiz- 
SWiskieim Markiewicza i matki Stefanji z Boj'anow- 
skich odbierał początkowo nauki w Płocku.

Szkołę średnią ukończył w W arszawie, wy- 
'dziai chemiczny na politechnice w  Rydze gdzie 
brał udział w  rucłiu  społecznym w śród m łodzie­
ży akademickiej.

Z Rygi przeniósł się do Warszawy.
W  roku 1892 opuścił k ra j na stałe i w yjechał 

do Condynu, gdzie przez 5' lat zajmował się pra 
cą  zarobkową.

Z  Londynu jesien ią 1897 r. p rzeniósł się do 
Fryburga, w Szwajcarji, gdzie zajął stanowisk ) a- 
syslenta na katadrze fizyki.

W 1901 r. opuścił to stanowisko i objął kie­
rownictwo p rac  wynalazczych w łaboratorjulm un i­
w ersytetu fryburskiego w dziedzinie elektrotech­
nicznej i elektrochemicznej. Rezultatem prac było 
wybudowanie w r. 1912 fabryki syntetycznych 
kwasów azotowych, skoncentrowanych wed>ug 
w łasnych patentów zarówno w części elektrotech­
nicznej Jak * cheim :cznej; zarazem była to p ierw ­
sza W  świecie fabryka kwasu skoncentrowanego m e ­
todą syntetyczną

Fabryka ta odegrała dla Szwajcarji podczas 
wielkiej wojny pierwszorzędną rolę. zaspakajając 
ca łe  zapotrzebowanie związków azo/owych anmji 
szwajcarskiej.

R ów nocześnie z pracami nad m etodam i syn ­
tetycznych związków azotowych powstała w hry- 
burgu fabryka kondensatorów elektrycznych na

wysokie napięcie. Była to pierwsza na świecie fa­
bryka technicznych kondensatorowi na wysokie na­
pięcie.

Z innych p ra c  należy wy|tnienić metodę -elektro 
chelmiczną produkcji związków cyanowych, której 
zastosowanie nastąpiło w fabryce ,/A'zot‘c w Jaw orz­
nie. Je s t to jedyna  fabryka na świecie p ro d u k u ją ­
ca  podług tej met-ody i to z powodzeniem świato- 
w em  *

W  końcu 1912 r. Mościcki zostaje powołany 
na specjalnie dlań utw orzoną katedrę elektrochelmji 
We Lwowie, przenosi się z początkiem  r. 1913 
do I5wi0wa na stałe, natychm iast .organizuje twór 
czą pracę głównie w dziedzinie technologicznej.

Następnie powstał do życia znany w kołach 
zawodowych chejmiczny instytut badawczy. P race 
wykonane i wykonywane w tyim instytucie obej­
m ują bardzo szeroki zakres problem ów  dotyczą­
cych najważniejszych zagadnień państwowego ży­
cia gospodarczego, zwłaszcza związanych' z bezpie­
czeństwem  państwa

Od czasu objęcia przez państwo Mościcki jest 
do ostatniej chwili naczelnym kierowrfikiem ,,'Pań 
stwowej fabryki związków azotowych" w Chorzo 
wie: jego kierownictwu fabryka ta zawdzięcza wy­
soki p 0ziom rozwoju technicznego i gospodarcze^
e°-

W uznaniu zasług na polu twórezelm i gos­
podarczym  techniki polskiej grono profesorów  po­
litechniki w c Tfwowie nadało imu godność doktora 
honorowego; o trzy Imał następnie doktorat hono­
row y i w politechnice w W arszawie.

Jest autoreim wielu publikacji naukowych’ i 
technicznych, krajowych i zagranicznych'.

ZAKŁAD LECZNICZY
V P A R K U  MIEJSKIM W K A L I S Z U
przyjmuje chorych z chorobami wewnętrz- 
nemi, kobiecemi i nerwowemi. Leczenie 
artretyzmu i innych chorób przemiany 

materji.

Stosują się wszelkie zabiegi wodo­
lecznicze i metody leczenia fizykalnego

(masaże, elektryzacja, D i a t e r m i a .
naświetlania i in.) oraz leczenie djete- 
tyczne.

Zakład czynny cały rok.
704

Kierownik Zakładu
Dr. Ed. ZB0R0M1RSKI.

Rabindranati) tagore  w Rzymie.
RZYM. 2. Indyjski poeta Rabindranath T a­

gore przybył d o 'Rzym u i złożył wizytę Mussolinie 
mu.

S tra ik  węglowy w Anglii trw a .
LONDYN, 2. O północy upłynął te rm in  wy­

znaczony przez Baldwina na przyjęcie r ząd 0wych 
kom o^r. i.owyeh' propozycji co do wiarunków pod 
jęcia pracy w  przelnlysle węglowym. Rada nfinjst 
rów , zebrana wieczorejni, czekała do północy na 
odpow iedź chociażby jednej ze stron. Gdy Sąd­
nego kom unikatu ani od przedsiębiorców1, ani od 
stra jku jących  nie otrzymano, bezpośrednio po 
północy Baldwin oświadczył, że rząd w myśl za­
pow iedzi przestaje wypłacać subwencje, dla prze­
m ysłu  węglowego, uważając, że jego pośrednictwo 
Jest w obecnej chwili zakończone.

Rada m inistrów 1 przystąpiła natychm iast do 
decyzji o ś r0dkach ratowniczych wobec dalszego 
trw ania strajku. Postanowiono prz|edewszystkie|m 
ru ch  kolejowo - towarowy zreorganizować w taki 
sposób, ab'y umożliwić maksymalny dowóz węgla 
z zagranicy.

Dodatki potowe dla oddziałów 1 odszkodowania 
dla of cerów.

WARSZAWA1, 2. Polska Zbrojna dowiaduje się 
że K om isja Likw dacyjna gen. Żeligowskiego, po­
stanowiła po porozumieniu z Szefostwem ’A 'dm i- 
r.islracii Anmji przyznać oddziałom'- które znaj­
dowały się poza swojemi garnizonami ód dn ia  2'4 
touia dodatek pblowy.

. Przy sposobności załatwione zostaną również 
skowv °.So1i‘is.le oficerowi, których ekwipunek woj-

t  . \  zni&zczony, względnie uszkodizohy.
J je nak należy dodać, że odszkodow ania

nie będą przekraczały suimy kilkuset złotych dla 
jednej osoby.

Straty, należy meldować drogą służbową-

Prasa wiedeńska o wyborze iWar. Piłsudskiego.
WIEDEŃ, 2. Prasa wiedeńska mięła już w 

wydaniach popołudniowych wiadomość o wyborze 
Marszałka Piłsudskiego Prezydentem i o jego od­
mowie. Na ogół prasa wiedeńska życzliwie przy­
jęła wybór Marszałka Piłsudskiego. , Wiener Allge- 
meine Ztg." zaznacza, w Polsce i zagranicą widzą 
w Piłsudskim męża, o którym sądzą, iż nie działa 
z pobudek egoistycznych, lecz owiany jest myślą 
konsolidacji narodowej i państwa.

filraźenie w Poznaniu.
POZNAŃ, 2. Wynik wyboru Prezydenta Rze­

czypospolitej ogłosiły niektóre dzienniki w Pozna­
niu nadzwyczajnymi dodatkami około godz. 1 po 
południu. Ruch w mieście nie wielki z powodu 
niepogody. Zainteresowanie również minimalne, 
zwłaszcza, że uznano sytuację od rana za przesą­
dzoną.

len. makzewskl przewieziony do flllna.
WILNO, 2. W piątek wieczór przewieziony 

do Wilna jen. M a lczew sk i i osadzony wraz z jen. 
Rozwadowskim, Zagórskim i Jaźwińskim w więzie­
niu na Antokolu.

Dolar w Warszawie.
WARSZAWA, 2. Wczoraj po giełdzie naj­

wyższy kurs dolara w obrotach prywatnych wyno­
sił 11,30, ku wieczoro vi 11,17^ do 11,15, dziś rano 
11,15, od 12—11,10. Bank Polski płacił 10,90. jW 
obrotach międzybankowych również tyle w płace­
niu.

Zjawiły się weksle z podpisem 
H. Szmulewicz, Kalisz, Nowa 3 i 
takowe zostały protestowane.

Otóż podaję do wiadomości, 
że takowe nie są przezemnie pod­
pisane i wobec tego unieważniam 
takowe.

Moje weksle podpisuje Hersz 
Szmulewicz, pod stemplem: Fabryka 
cukierków Hersz Szmulewicz, ulica 
Nowa 3. 709

só
Kapitał prywatny w przemyśle 

s .  s .  s .  R.
Skutkiem1 opóru  Ameryki i wręcz nieprzy­

chylnych dla Sowietów nastrojów  angielskich k il­
kuletnie w ysiłki rządu  sowieckiego, by drogą kon­
cesji ściągnąć kapitały zagraniczne i przy ich po- 
imoóy uruchom ić przem ysł, spełzły, jak wiadomo 
na niczielm. 'Jak przed kilku laty, tak i dzisiaj 
p rzem ysł sowiecki pozostaje w stadjum  bardzo po­
czątkowego organizowania się i nie jest w staniei 
zaspokoić potrzeby wielotmiljonowej ludń0ści S. S, 
S R„. W m iędzyczasie zaś, wlobec wzrostu za­
możności rosyjsk iej wsi, wzrosło również zapo­
trzebowanie na towary przemysłowe. Spowodowa­
ło to wzlmożenie im portu i u jem ny bilans handlo­
wy, co w związku z trudnościam i fiuansowd-budżu 
toweim i zachwiało w poważny sposób walutę Sowiec­
ką.

R ząd ujrzał się zatdm W położeniu bardzo tru d  
nem. Z jednej strony konieczność zaspokojenia 
chociażby najbardziej zasadniczych po trzeb  lud­
ności, jak żelazo, Wyroby tekstyjne i t. d,. z d ru ­
giej ziaś niebezpieczeństwo stale ujemnego bilansu 
handlowego.. 'Znowu więc stanęło przed  polityka­
m i sowieckieimi zagadnienie uruchom ienia przemyS 
łu za cenę chociażby daleko idących odstępstw  od 
wyznawanych doktryn, by zapobiec nietylko trud1 
nościom finansow ym  państwa, ale także perm a“ 
'ruentnemu odpływowi bogactw włościańsko - r<*
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botniczycli R osji do kieszeni kopitalistów zagra­
nicznych.

•Ttym, jednak razem  rząd moskiewski, nauczony 
doświadczeniepi, zdaje s0bie sprawę* że na pomoc 
zagranicznych finansistów i przedsiębiorców li­
czyć nie imożna. Z  konieczności zatem musi się 
jodwolać do tych zasobów które k ry ją  się bojaź 
liwie po wszystkich niemal zakątkach Rosji. L icz­
ne choć drobne oszczędności włościańskie nieruch­
liwe z natury i nieuchwytne dla rządu, n ie  lnie- 
g ą  tu wchodzić w rachubę. Z konieczności' zatem 
skierow ał się wzrok kierowniczych sfer sowiec­
kich w  Stronę ,,nepm anów". tej m łodej a przed­
siębiorczej burżuazji komunistycznego państwa.

Kilka bowięlm lat nowej ekonom icznej polity­
ki skupiło jv rękach tej orupy poważne kapitały, 
które koncentrują się dziś w handlu  lub zerują ne 
spekulacji walutowej. W ydobycie zatem tych ka­
pitałów: z dzisiejszego ukrycia i obrotu i użycie 
do uruchom ienia przem ysłu  jest aktualnem za­
gadnieniem  życia gospodarczego S.S.S.R.. Władze 
sowieckie zdają  sobie sprawę z doniosłości tych 
zam ierzeń o czem świadczą liczne artykuły kwCstji 
te j poświęcone. C harakterystycznem  jest dla obeQ 
nego stadjuim rozw oju Sowietów pr/ytem* to. że 
w ładze te \c brew dotychczasowej praktyce, zam ie­
rzenia swe chcą osiągnąć nie drogą zarządzeń ad­
m inistracyjnych, a odpow iednią polityką ekono­
miczna. Jednem z posunięć do tego celu podje- 
tem  jest w ydatne poparcie kooperatyw, lcfóre, mo­

nopolizując W wielu miejscowościach i gałęziach 
hasdel m ają wjyeisnąć Stamtąd kapitał prywatny 
r.epmanów. Z drugiej zaś strony rząd drogą kon­
cesji p ragnie skierować kapitał ten do przemy®- 
łu-

SS3e według zam ierzeń kierowniczych czynni 
ków sowieckich kapitał prywatny nie posiadałby, 
pełnej swobody wyboru gałęzi produkcji. Obawia­
ją  się bowiem one, by  kapitał ten  nie stworzył 
zbyt pilnej konkurencji pew ńym  gałęziom prze­
m ysłu państwowego. Do nich zaliczają n aprzyklad 
przehaysł skórzany lub bawełniany. Koncesje na­
tom iast dotyczyłyby w pierwszej linji produkcji 
tow arów dziś importowanych, oraz przemysłu 
drzewnego, jako tego, k /ó ry  najbardziej nadaje 
się iw obecnej chwili do eksportu z, Rosji.

Jak zrealizują się powyższe zamierzenia* so­
wieckie. przedwcześnie jeszcze osądzać. Nasuwa się 
Jednak już dziś szereg uwag. Nie Imożna przedey 
wszjystkiem nie zauważyć, że plan ten jest podyk­
towany doraźnie potrzebą zrównoważenia budżetu 
handlowego S.S.S.R'. Nie wynika on natom iast ze 
szczerej intencji dopuszczenia kapitału p ryw atne­
go do przem ysłu. Przeciwnie, sfery komunistycz­
ne stale podkreślają, że nie zrzekły się upaństwo 
w ienia środków produkcji, Gżjy -w takich warunkach 
kapitał prywatny zechce zaangażować się wydat­
niej w przem yśle? Rżecz to aż nazbyt wątpiwa.

K . S.

Traktor w przedniej straży.
fRraktor rolniczy, bliski krewny straszliwego 

czołgu bojowego, zajął jako wysłannik pokoju i 
przem ysłow ego postępu swe m iejsce w pierwszym 
rzędzie przedniej straży c y w i l i z a c j i  dwudziestego
•wieku. Rolnictwo, ta podstawa wytwórczości w e 
wszystkich praw ie krajach kuli ziem skiej, zaczyna 
sie .jnjolorvzow aćc‘. W  stepowych stanach Amery­
kańskiego Związku, w P ołudn iow ej A m eryce, w 
wielu krajach środk0 wej ‘Europy, wreszcie w Rosji 
tym potencjalnym spichrzu świata, traktory mo­
torow e wprowadzają nową erę w przemyśle starym 
jak sama ludzkość. Podbój jest zupiełnie pokojowy 
i  niema tu anj tajnych układów, ajii politycznych 
wybiegów,* atu przeciwstawiania klauzul ,,najwięk­
szego uprzywilejowania". N iepom ny wysłannik za­
czyna bez rozgłosu dokonywać dzieła, k tó re  często 
bezskutecznie starali się dok0nać niem niej poważ­
ni, lecz napew no zręczniejsi i daleko wymowniej­
si posłowie.

W iadomość z Moskwy, ogłoszona kilka d n i te ­
m u, podała ciekawy fakt, jakoby pięćdziesięciu ro­
syjskich robotn ików ! w y b ie ra ło  się do Stanów  
'Zjednoczonych, aby p rz e jść  kurs budow y ż* obsłu 
gi trak torów  rolniczych w fabryce Forda.. Donoszop 
no, że rząd  Sowiecki dostarczył środków na kup­
no 10.000. tvch  imaszyn, oraz, że Ford Motor Com­
pany ima ponieść koszty przejazdu tych robotników 
zarów no okrętetm jak i koleją] i wypłacić im pew­

ną pensję podczas ich  pobytu na kursach. Poza tem 
Imają fabrykanci wysłać do Rosji oddział wyszkolo 
nyeh imechanikółw, którzy m ają uczyć rolników 
najlepszych sposobów! posługiwania się traktora­
m i

.Test ocziywisteim, że byłoby teraz zawCześnie 
sądzi"' o rezultatach tej przyjacielskiej wymiany 
To, co obecnie Wydaje się zupełnie prosldm, jest 
przerzucaniem  m ostu nad przepaścią, która d o ­
tychczas w ydaw ała się nie do przebycia. W ydaje 
się prawdopodobnym, że przem ysł sam przez się* 
dokona lego, z cze|m dyplomacja w  obecnych wa­
runkach nie imogła sobie dać rady. Rytm silnika 
traktorowego, przetłumaczony przez tych óO-ciu 
ludzi, nauczonych, aby go rozumieć, przem ów i no- 
włyjm, rewelacyjnym językiem, do rosyjskich rol­
ników, a przez n ich niewątpliwie i do m iljonów  
ich rodaków: Deżące odłogielm pola wydadzą ob­
fite plony, a bezpłodne obszary znów  zakwitną.

Niemna większego cywjlizatora jak owa m iara 
dobrobytu, dająca zadowolenie. Nienawiść i zawiść, 
k tóre Wywołują wojny, zrodzone są z niezadowole­
nia i obawy przed  brakiem. Naród. Wystarczający, 
saim sobie, którego potrzeby zaspakajane, są auto- 
Imatycznie. rzadko kiedy wygląda zawistnie poza 
g ran ic1* sw ego kraju. Zadowolenie nie Jest staniem 
li tylko teoretycznym . .Test to stan stały i rzeczy 
wisty, gdy nie pozostaje do pragnienia nic na­
praw dę potrzebnego.

Z Teatru.
„Ż on eozk a  z  K * b a retu “ farsa A. Moliera.

Takich wybuchów śmiechu jakie rozlegały się 
wczoraj w teatrze nie pamiętamy ju oddawna. 
Co tego przyczyną, czy treść wesoła ale bez treści 
Farsy, czy dowcipne sytuacje. Jednego i drugiego 
w tej farsie ni zadużo, jednak nigdy nie widzieli­
śmy farsy tak forsowo granej, jak ostatnia.^ Pani 
Kostecka jako żoneczka i ®
jak zwykle zachwycającą, a p.p. Jarema, Borkowski 
i Stabryło robili wszystko co zrobić można, aby 
na scenie wrzało, kipiało i *yl°. * 2 2 *  s°bje 
werwę wniosła p. P u c h n i e w s k a .  P ą była 
p. Swięcińska. Zbyt pajecowato u,ął swą rolę fry­
zjera p. Olasz. Wystawa i akce C1
zadania, co jest b e z p r z e c z n ą  *®sługą d dnego re­
żysera p. M. Nawrockiego. Wrażenie o g o l n e  nad­
zwyczaj dodatnie, p r a w d o p o d o b n i e  n a  dzisiejszym 
i czwartkowym przedstawieniu Kaba­
retu" będzie tłumnie gwarno.

sprężystej obsłudze redakcyjnej były bardzo szyb­
kie, ścisłe i obszerne, co też zapewnie spowodo­
wało że dodatki rozchwytywano nieraz przepłaca­
jąc mimo że wydaliśmy je w rekordowej jak na 
Kalisz ilości egzemplarzy kilkunastu tysięcy sztuk.

K R O N I K A
Ś R O D A

M arce lin a  M., E ugenjusza P . W.
W . s ło ń c a  g. 3 m .  21. Z . g. 7  m . 46. 

@  W . g - 1 2  i*1- 3® P n - 8-  ®  49  p p .

— D odatki M a d a w y o a a in o  Gazety K a -  
sj cieszyły się nadzwyczajnym powodzeniem 
:zas wyborów prezydenta. Wydaliśmy ich 3 
jno o wyborze m a r s z a ł k a  skiego, jego
gnacji, oraz o wyborze prof Mościckiego pre- 
ntem Rzeczplitej. Inform acje nasze, dzięki

— N ab ożeń stw o  ża ło b n e  za  atam ana  
P e t l u r ę ,  Wczoraj o godz. 6 wiecz. w cerkwi 
prawosławnej przy ul Niecałej, z inicjatywy ka­
liskiej kolonji ukraińskiej, odbyło się nabożeństwo 
żałobne za spokój duszy tragicznie zmarłego 
atamana S. Petlurę. Nabożeństwo odprawił ka­
pelan obozu ukraińskiego O. Dymitry w asystencji 
miejscowego proboszcza O. Hermana. Śpiewał 
obóz ukraiński. Cerkiew była przepełniona emi­
grantami ukraińskiemi. W nabożeństwie przyjęły 
również udział delegacje miejscowych towarzystw: 
.Strzelca" i Związku Inwalidów ze sztandarami.

— U zupełn ien ie  W ystaw y O brazów .
Urządzona w Kaliszu w sali Tow. Muzycznego 
(ul. Parkowa 3) Wystawa obrazów Krak. art. ma­
larzy uzupełnioną została ostatnio nadesłanemi 
obrazami Wojciecha Kossaka, z pośród których 
wyróżniają się Autoportret z Koniem, Patrol i Za­
dymka. Dotychczas zwiedziła wystawę wycieczka 
szkolna z gimnazjum Anny Jagiellonki pod Kier. 
p. Kurdwanowskiej, dalsze wycieczki zapowiedziane. 
Zarząd wystawy uprasza o wcześniejsze zgłaszanie 
wycieczek szkolnych, celem uniknięcia natłoku w 
razie równoczesnego przybycia większej ilości zwie­
dzających '.Wystawa potrwa do niedzieli 6 b. m. i 
otwartą jest codziennie od 10 rana do 7 wiecz.

— P od atek  m ajątk ow y. Z końcem ma­
ja b.r. upłynął termin płatności nowej raty podat­
ku majątkowego w wysokości połowy pozostałej 
części 3/4 różnicy pomiędzy trzema definitywnemi 
ratami (u płatników od 5 stopnia wzwyż w 1 -ej 
grupie kontyngentowej 60% tych rat) — a wpłata­

mi, uskuteccnionemi w formie zaliczek i prowizo­
rycznych rat podatku majątkowego.

Właściciele nieruchomości, ‘podlegających o- 
chronie lokatorów, winni byli uiścić do dnia 15-go 
maja b.r. drugą z czterech rat, wyznaczonych im 
do zapłacenia w roku bieżącym.

Obecnie po upływie powyższego terminu płat­
ności, władze skarbowe przystąpią do przymuso­
wego ściągania nieuiszczonych należności z tytułu 
raty płatnej w maju oraz poprzednich zaległości.

— Za aportu . W sobotę 29 maja odbyły 
się zawody piłki nożnej między „R. K. S. Jutrzen­
ka" i „Z. K. G. S. II" z wynikiem 3:1 (1:0) dla 
pierwszych. Napastnicy obu stron nie wykorzysta­
li całego szeregu dogodnych pozycji. Gra stała 
na niskim poziomie. Sędziował mało uważnie p. 
Małecki.

W niedzielę 30 maja rozegrał .K. K. S. I* 
zawody piłki nożnej z „K. S. Fortuna* z Ostrowa. 
Wynik 2:2 (1:1) Gra była niezbyt ciekawa, gdyż 
obie strony często, zamiast przemyślanych ataków 
na bramkę przeciwnika, stosowały kopanie piłki 
byle naprzód i byle wyżej (w czem celowała zwła­
szcza drużyna gości). U miejscowych dobry bram­
karz i środek pomocy, pracujący niemal na wszy­
stkich pozycjah. Sędziował bardzo nieudolnie p. 
Seife, pomimo pomocy sędziów linjowych.

W niedzielę I drużyna „T. S. Prosną" rozegra­
ła w Pabjanicach zawody piłki nożnej o mistrzo­
stwo Ł. Z. O. P. N. kl. B. z I drużyną .P . T. C.“. 
Wynik 5:2 (2:2) dla Prosny. Przebieg gry: w pierw­
szej połowie przewaga Prosny, dla której 2 bramki 
zdobywa Gajda. P. T. C. zdobywa 2 bramki z 
przeboju, 1 z winy obrońcy Prosny. Po przerwie 
Kiernożycki, po bitym wolnym bezpośrednim, wy­
rywa piersiami piłkę bramkarzowi i Prosną prowa­
dzi 3:2. Następuje okres silnej przewagi P. T. C., 
którzy za wszelką cenę dążą do wyrównania. Po­
woli Prosną otrząsa się z tej przewagi i sama za­
czyna częściej atakować bramkę przeciwnika. Na 
7 m. przed końcem gry Schmidt zdobywa 4-tą, 
wkrótce potem Trawkowski 5-tą bramkę. Rogów 
6:4 dla Prosny.

— Drobny og ień . We wtorek, o godz. 11 
rano, powstał ogień w drwalnikach domu p. Koź­
mińskiego przy ulicy Łącznej. Z nieustalonej 
dotąd przyczyny zapaliła się słoma, znajdująca 
się tam w dość dużej ilości. Ogień ugasiła Straż 
Pożarna (pierwszy raz czynna była sikawka-samo- 
chód), przyczem drwalniki i ustępy rozebrano. 
Straty nieznaczne.

— Za opór poliojl. Pociągnięty został 
do odpowiedzialności karnej Franciszek Daniłowski 
(ul. Wrocławska 24), który w stanie podchmielo­
nym czynił awantury i stawiał opór policji.

— D robne k r a d z ie ż e . Bolesławowi Woj­
ciechowskiemu skradziono kilka kul bilardowych i 
zegarek, wartości 130 zł.

Apolonji Sobczak skradziono 2 kury, p. Wincen­
temu Lewińskiemu (Wrocławska 32) suknię, war­
tości 45 zł.

— K rad zież  b iżu terji I p ien iądzy  
o r a z  u ję c ie  p r z e stę p o y . P. Osiwol Irena 
zam. w Kaliszu przy ul. Stawiszyńskiej .Nfc 1, za­
meldowała w tutejszej E-U. S. o kradzieży 110 zło­
tych i biżuterji wartóści 50 złotych. Jak ustalono 
to kradzieży tej dokonał Stefan Gromadziński 
zam. w Kaliszu przy ul. Dobrzeckioj JV6 19, którego 
aresztowała policja w dniu 1.V1.26 r.

— U jęoio o sz u s ta . Ujęty został Franci­
szek Jackowski zam. w Chojnicach przy ul. Dwor­
cowej Nr. 27 (Pomorze), który za pomocą podro­
bionych kolejowych listów przewozowych dokonał 
oszustwa na szkodę Wiktorji Andrzejewskiej zam. 
we wsi Pruszków gm. Pamięcin pow. Kaliskiego, 
a mianowicie w ten sposób, że sprzedał jej wagon 
drzewa za sume 200 złotych na fałszywy list prze­
wozowy.

Jackowskiego wraz z dochodzeniem przeka­
zano w dniu 1.VI. r. b. Sędziemu Śledczemu w 
Kaliszu.

— N ieudana k r a d z ież . P. Łusiak Sta­
nisław, zam. w Czerminku pow. Pleszewskiego, 
zameldował w tutejszej E. U. S., że w nocy z dnia 
31 na 1. VI. r. b. skradziono mu świnię wartości 
65 złotych. Po zarządzonych przez policję poszu­
kiwaniach sprawcę kradzieży Jana Piłata, bez s ta ­
łego miejsca zamieszkania, ujęto na Rynku w 
Kaliszu i świnię od niego odebrano właśnie 
w chwili gdy usiłował ją sprzedać.

— K rad zież  p ierza . P. Kicał Józef, 
zam. w Kaliszu przy ulicy Wiejskiej Na 24, zamel­
dował w komisarjacie o kradzieży pierza w ilości 
6 kilo wartości 60 złotych. Sprawcą kradzieży 
okazał się Henryk Kubiaszczyk zam. w Kaliszu 
przy ul. Wiejskiej ńó 24, którego pociągnięto do 
odpowiedzialności sądowej.
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Wapno tulowlane
Częstochowskie

Smolę na iatby Węgle GOmoSlaskle
głębokich kopalń 

K o n cern u  Om g r w .

Tektorę smolowcową 
'b j .^ V .  (PAPA) „

P o l e o a i  hurtowo i detalicznie n *  k o r z y s t n y  o h  w a r u n k a c h  i po cenach konkurencyjnych

W  W A S Z A  K w K a l i s z ,  Majkowska 10, teł. 311Biuro Rolniezo - Handlowe M
S k ła d y  i przy ul. Majkowskiej 10' Poprzeczno-Dobrzeckiej 1 i przy koleji * wl. bocznicą, tel. 96.
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KALISKA MECHANICZNA FABRYKA
Ogrodzeń Drucianych i Tkanin Metalowych

I. K A R D O L I Ń S K I ,
K A L I S Z ,  

ul. N o w o -L ip o w a  27 .
Poleca po cenach najniższych:

KOMPLETNE OGRODZENIA 
SPLOTY

TKANINY
DRUT KOLCZASTY

SKOBELKI i t. p.
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K A X

P O L E C A M Y  
n a j t r w a l s z e  R O W E R Y  a u s t r j a c k i e

»»P U  C H “
: - • • . V vr •' ' • ' . .. . ■* *

wyłączne przedstawicielstwo

Syndykat Rolniczy Kaliski,
K A L I S Z ,  S Z O P E N A  2,

FIL JE: Błaszki, Sieradz, Turek, Konin, 
Słupca, Uniejów, Zagórów.

699

R O Z K Ł A D  J A Z D Y
w a ż n y  o d  1 5  m a j a  1 0 2 6  r.

Ornaty, kapy, chorągwie, stuły, sztan­
dary kościelne i dla stowarzyszeń it.p.

rzeczy w zakresie haftów kolorami, złotem , 
srebrem  i biały haft wykonywa artystycznie 
i tanio Przytułek Sierot „Opatrzności Boskiej" 
w Kaliszu, przy ulicy Skarszewskiej .Na 4. 313

b a  t a u «  J S 5 * ,  i k l i t t b r -  -  m . j ,  t e d f e j  i .

83 s b  GŁOWY
DLA 

DOROSŁYCH
znak fabr.

7
tA j  OR-CK2 M.-FARMA O.

A P K O W A L S K I ^

liM jtK ir r s c tN iK J  t u s z e r r
O  D C  I S  Ki

ZSattBIAŁĄ* BRODAWKĄ

L W F ' '
A.K.

Ł A D N Y
umeblowany p o k ó j
blisko Starego Rynku w czy­
stym domu z wszelkiemi wygo­
dami dla samotnej spokojnej 
osoby ewentualnie z utrzyma­

niem zaraz do wynajęcia.
Wiadomość; w Admin. „Gazety Kai.*.

688

PIEGI żółte plany  
i pryszcze

usuw a: „ C r e m d e R o s e “
Żądać w składach aptecznych ii 

perfumeriach.
Skład główny:

S t . K O PEĆ , W a r sz a w a ,  
C hłodna 55. 687

Z a g i n ę ł o  ś w i a d e c t w o  
n a u c z y c i e l s k i e  wydane
przez byłą Szkołę Żeńską Dje-
cezjalną w Mińsku w r. 1911,.
na imię Anastazji B a r a s z k o .

701

Zginęła książeczka wojskowi
wydana przez P. K. U. Kalisz, na 
imię Antoniego Winosławskiego, rocz­

nik 1884, Kalisz, Browarna Ne 3.
706

wydana przez P. K. U. w Kaliszu 
oraz p a s z p o r t  wydany przez 
Urząd gminy Brudzew, na imię Anto­

niego Rata jeżyka, rocznik 1898.
707
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hfe POCIĄG KURSUJE Odjazd Przyjazd Odjazd Przyjazd
ze stacji do Postój z na stację

pociągu od od początk. KALISZA KALISZA końcową

518 Leszno > Warszawa 20.30 0.22 7 0.29 6.20
513 Warszawa Poznań 17.50 0.59 33 1.32 5.32
SOI Warszawa Paryż 21 — 1.20 2 1.22 6.35
514 Poznań Warszawa 23.20 3.33 10 3.43 10.50

502 Paryż Warszawa 22.10 4.43 2 4.45 9.—
517 Warszawa Leszno 21.45 4.57 8 5.05 8.55
522 Ostrów Łódź 5.15 5.58 8 6.06 8.55

5532 Ostrów Kalisz 8.15 9 — ____ — —

512 Poznań Warszawa 6.— 10.18 10 10.28 17.25
521 Kraków Poznań 21.40 10.40 8 10.48 14.55

5533 Kalisz Ostrów — — — 13.15 14 —
524 Poznań Kraków 11.20 15.32 10 15.42 5.05
511 Warszawa Poznań 8.40 15.47 8 15.55 19.46

5534 Ostrów Kalisz 17.30 18.14 — — —

5535 Kalisz Ostrów — — — 18.30 19.40
5536 Ostrów Kalisz 19.45 20.31 — — —
5537 Kalisz Skalmierzyce — — — 20.45 20.58

523 Łódź Ostrów 19.10 22.02 8 22.10 22.52

O  wydzierżawienia.
Dom. N iedźw iady. 696

Dyrekcja Gimnazjum Humanistycznego T-w a żyd. 
szkół średnich z prawami szkół państwowych

podaje do wiadomości, że zapisy uczniów i uczenie do wszyst­
kich klas (do 8-ej za zezwoleniem Kuratorjum) przyjmuje kan- 
celarja gimnazjum (pl. Kilińskiego 3) codziennie od g. 9 do 1-ej.

Przy zapisie wymagane są: metryka, świadectwo szcze­
pienia ospy oraz 15 zł. za egzamin.
P o c z ą te k  e g z a m in ó w  d. 2 3  c z e r w c a  r .b .

Opłata w roku szkolnym 1926/27 wynosić będzie mie­
sięcznie: w klasie wstępnej — 20 zł., w "1. 1 — 25 zł. w kl. II 
— 30 zł., w kl. III i IV — 35 zł., w ki. V i VI — 45 zł., w kl. 
VII — 50 zł., w kl. VIII -  55 zł.
672 D y r e k t o r  S . H elling
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Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 

Józef M otylewski, zam ieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Wrocławskiej Nr. 35, ogłasza, że w dniu 9 czerw i 
ca 1926 r. od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy 
ulicy Warszawskiej pod Nr. 22, odbędzie się sprze- 
daż przez licytację ruchomości, a mianowicie: mebli 
należących do Herszla Jakubowicza, ocenionych n a  
3525 zł.

Kalisz, dn. 27 m aja 1926 r.
Komornik Sądowy (—) J. Motylewski.710

260. D U J C I E  T Y L K O !

flliceropliospliate czysty 1 z żelazem -  A * £ £ kie|0
stosowany przy anemji, nertsowym wyczerpaniu i w stanie upadku 

ogólnego odżywiania.

TM Pnrgativ podług Chambarła -  K
Ziółka przeczyszczające, nieszkodliwe dla organizmu, łagodnie i szybko 

działające, stosowane dla osób dorosłych oraz dzieci 
Sprzedaż we wszystkich aptekach i składach aptecznych. 

U W A G A :  Wszystkie wyroby naszego laboratorjum są zaopatrzone: 
w czerwony podpis .A. Bukowski* i markę ochronną trójkąt za statywem-

Vftitovcu L. azeto KalMta* Sfc. * pgŁ odp. fieUtftor


